
 

 
Program TV z 25.05.2014 (Nr 994) 

„Potrzeba miłości” 

Pastor Christian Wegert © 
Christ ian

Kazanie: „Choćbym mówił językami ludzkimi i anielskimi, a miłości bym nie miał, byłbym miedzią 

dźwięczącą lub cymbałem brzmiącym. I choćbym miał dar prorokowania, i znał wszystkie 

tajemnice, i posiadał całą wiedzę, i choćbym miał pełnię wiary, tak żebym góry przenosił, a 

miłości bym nie miał, byłbym niczym. I choćbym rozdał całe mienie swoje, i choćbym ciało 

swoje wydał na spalenie, a miłości bym nie miał, nic mi to nie pomoże. Miłość jest cierpliwa, 

miłość jest dobrotliwa, nie zazdrości, miłość nie jest chełpliwa, nie nadyma się, nie postępuje 

nieprzystojnie, nie szuka swego, nie unosi się, nie myśli nic złego, nie raduje się z 

niesprawiedliwości, ale się raduje z prawdy; wszystko zakrywa, wszystkiemu wierzy, 

wszystkiego się spodziewa, wszystko znosi.”    (1 Koryntian 13, 1-7) 

 

Te słowa należą również do najpiękniejszych w całej Biblii. Czytane są na weselach, drukowane na kartach i 
wspominane w niezliczonych książkach. Apostoł Paweł tutaj - inspirowany przez Ducha Świętego - pozostawił 
po sobie najszlachetniejsze słowo o miłości. Jest również nazwane „Pieśnią nad pieśniami”. 
Ale rzadko te znakomite słowa w takim kontekście są odczytywane.  
Rozdziały 12, 13 i 14 dotyczą wszystkich wspólnych tematów, mianowicie darów duchowych. Dla 

przypomnienia: Duchowy dar jest uzdolnieniem, w którym Duch Święty działa i jest przez służbę w kościele 

używany. Te dary mogą wiązać się z naturalnymi zdolnościami (takich jak nauczanie, praktykowanie 

miłosierdzia lub służenie), one mogą mieć też bardziej nadprzyrodzony charakter a mniej mieć wspólnego z 

naturalnymi zdolnościami (takimi jak proroctwa, uzdrowienia albo rozeznania duchowego). Rozdział 13 

kształtuje centrum, bez którego nie możemy naprawdę zrozumieć, jak radzić sobie z duchowymi darami. 

Załóżmy, że powinieneś stwierdzić, czy Duch Święty działa w życiu człowieka, na co patrzysz? Jakie znaki 

są według twojego zdania decydujące? Czy chcesz sprawdzić, jak ktoś śpiewa w chórze na nabożeństwie? 

Czy język ciała jest sprawdzianem? Może jak wysoko i jak często podnosi ręce? Albo jak się modli? Jakich 

słów używa, czy są one głośne i w pełni namaszczone ? A może zapytasz, jakie książki czyta ta osoba i 

które cytuje? 

Koryntianie uważali, że mówienie językami jest bez wyjątku decydującym znakiem prawdziwej 

duchowości. Apostoł Paweł myśli inaczej. On nie ogranicza darów języka, ale wyjaśnia, że innym, znacznie 

bardziej istotnym znakiem jest wypełniony Duchem chrześcijanin. 

Na końcu rozdziału 12 jest napisane: "Ja wam wskażę drogę bardziej doskonalszą" (werset 31).  

 

Arka TV 

 

Gemeinde und Missionswerk ARCHE e.V. Bankverbindungen 
Doerriesw eg 7 • D-22525 Hamburg (Stellingen) Ev. Darlehensgenossenschaft eG Kiel • Konto-Nr. 113522 • BLZ 210 602 37 
Tel.: +49 (0)40/54 70 50 • Fax: +49 (0)40/54 70 52 99 Schweiz: Postgiroamt Basel • Konto-Nr. 40-10270-9 
info@arche-gemeinde.de • www.arche-gemeinde.de Österreich: P.S.K. Österreichische Postsparkasse • Konto-Nr. 7726.796 



 

Strona 2 -Program - TV nr 994 / „Potrzeba miłości”

Miłość jest konieczna 

Przede wszystkim Apostoł wyjaśnia, że miłość w życiu chrześcijanina nie jest żadną opcją, 

ale koniecznością. Nie może być jak język obcy w wyższym stopniu wybranym w 

gimnazjum. Znakiem numer 1 naśladowcy Chrystusa jest to, że kocha. Apostoł pisze: 

"Choćbym mówił językami ludzkimi i anielskimi, a miłości bym nie miał, byłbym miedzią 

dźwięczącą lub cymbałem brzmiącym" (werset 1). Zaraz na początku wspomina dary, które 

uważali za najważniejsze. Powiedział: "Gdybym miał ten niesamowity dar, ale miłości bym 

nie miał, to byłbym miedzią dźwięczącą ..." Na miedzi dźwięczącej nie można grać melodii, 

ale tylko robić bezsensowny hałas. Jeśli nie mam miłości, to brzmię denerwująco i 

monotonnie. Moje życie jest bezużytecznym hałasem. 

"I choćbym miał dar prorokowania i znał wszystkie tajemnice i posiadał całą wiedzę..." 

(werset2). Tutaj opisuje dar prorokowania. Gdybym znał wszystkie tajemnice, to byłoby 

wspaniale. Miałbym mądrość, aby odpowiedzieć na wszystkie pytania. Każdy problem 

duszpasterski zostałby rozwiązany, ponieważ miałbym już odpowiedź na wszystkie potrzeby. 

Ludzie z pewnością doceniali by to i przychodzili do mnie, aby mnie zapytać o radę, ale jeśli 

"...miłości bym nie miał byłbym niczym". "I choćbym miał pełnię wiary, tak żebym góry 

przenosił, a miłości bym nie miał, byłbym niczym". 

Potem wspomniał o darze samo poświęcenia: "I choćbym rozdał całe mienie swoje i choćbym 

ciało swoje wydał na spalenie, a miłości bym nie miał, nic mi to nie pomoże!" Jeśli rozdał by 

całe swoje mienie, będzie oczywiście przez innych chwalony. Jednak dodaje, że jest to 

bezużyteczne, jeśli odbywa się bez miłości. Wtedy jego motywy były egoistyczne i 

postępowanie będzie osądzone przez Boga. 

Podsumowując można powiedzieć: Nie ma znaczenia, jak sensacyjna może być służba 

duchowa. To nie ma znaczenia, jeśli cały kościół, a nawet cały świat jest pod wrażeniem. Jeśli 

nie masz miłości, wtedy jesteś nikim. On nie mówi: "Jeśli nie mam miłości wtedy nie jestem 

całkiem doskonały". Nie, on mówi: "Wtedy jestem niczym". O co chodzi Apostołowi? Chce 

nam wyjaśnić, co naprawdę jest ważne w życiu chrześcijanina. 

Gdybym zapytał ciebie: "Co jest najważniejsze, co w tym nadchodzącym tygodniu masz do 

zrobienia" Wtedy być może odpowiedziałbyś: "Muszę przygotować się do pisemnej części 

egzaminów. Albo mieć rozmowę z szefem. Dbać o dzieci." I  wiele innych rzeczy. 

Uważam, że są to złe odpowiedzi. Najważniejszą rzeczą, którą musisz zrobić w przyszłym 

tygodniu, jest oddychanie. Zgodzimy się, że na liście nagłej potrzeby czynności, oddychanie 

stoi na szczycie, ponieważ jeśli zapomnisz to zrobić, wtedy nie ma znaczenia co jeszcze 

zaplanowałeś, będziesz wkrótce martwy. 

Jest to mniej więcej to, o czym Paweł nam tutaj mówi. Dla chrześcijanina życie w miłości do 

Boga i ludzi jest jak oddychanie. Jeśli naprawdę znasz Boga, to robisz to. Jeśli nie żyjesz w 

miłości w swoim życiu, wtedy nie postrzega się ciebie prawdziwie, że jesteś wypełniony 

Duchem Świętym - nawet jeśli, próbujesz to ukryć wszelkimi rodzajami usług i darami. 

Nie ma znaczenia, jak szczególne i piękne są twoje inne działania. Dla wyznawców Jezusa 

miłość do Boga i do ludzi jest jak oddychanie. Jest absolutnie niezbędne. 

Biblia uczy nas w wielu miejscach o potrzebie miłości: „Jezus powiedział do niego: Będziesz 

miłował Pana, Boga swego z całego serca swego, i z całej duszy swojej z całej myśli swojej. 

To jest największe i pierwsze przykazanie. A drugie jest porównywalne: „Będziesz miłował 

bliźniego swojego jak siebie samego na tych dwóch przykazaniach opiera się cały zakon i 

prorocy" (Mateusz 22,33-40). 

"Kto nie miłuje, nie zna Boga, gdyż Bóg jest miłością" (1 Jana 4, 8). „Po tym wszyscy poznają 

żeście uczniami moimi, jeśli miłość wzajemną mieć będziecie”(1 Jana 13, 35) 



*Przekład z języka niemieckiego; kazanie prof. Wolfgang Wegert © z Hamburga (Niemcy) 

*Uwaga – wszystkie dotychczasowe kazania dostępne są także na stronie internetowej: www.arka-tv.com 
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To istniało nie tylko u Koryntian, ale również u nas jest to niebezpieczeństwo, używać naszej 

aktywności, służby i darów jako płaszcza, za którym ukrywamy, że tak naprawdę nie mamy 

wcale żadnej miłości. 

Cecha miłości 

W wersetach 4 do 8 Apostoł opisuje następnie charakterystykę miłości. Dowiadujemy się, że 

miłość jest czymś więcej niż tylko uczuciem. Jest ona aktywna. Pokazuje siebie zwłaszcza nie 

w naszych słowach i emocjach, ale w naszych uczynkach i myślach. 

Rozważmy ponownie kontekst, który jest w tym tekście. Paweł pisał do ludzi w miejscowym 

kościele. Nie daje tutaj żadnego seminarium małżeńskiego. Nie pisze również do młodego 

mężczyzny, który prosi o poradę, w jaki sposób może zdobyć dziewczynę. Pisze do grupy 

chrześcijan w kościele w Koryncie, którym było trudno, miłować jedni drugich. Oni tworzyli 

grupy i kliki, mieli procesy sądowe skierowane przeciwko sobie, pośród nich były niemoralne 

tematy, byli dumni, nalegali na swoje prawa kosztem innych. 

Kiedy o tym wszystkim pomyślimy a potem czytamy listę o charakterze miłości, widzimy, że 

Paweł czyni tutaj więcej niż jedynie poetyckie opowiadanie o miłości. On wywyższył miłość, 

ale skorygował i jednocześnie wskazał Koryntianom porządek. Ponieważ brakowało im miłości 

do siebie nawzajem. Pisze: „Miłość jest cierpliwa i łaskawa” (werset4). To oznacza, że jest 

wyrozumiała wobec tych, którzy czynią mi niesprawiedliwość. Nie mści się i nie reaguje 

gniewem. 

„Miłość nie zazdrości”. 

„Miłość nie szuka poklasku, nie nadyma się”. 

Nie jest jak ptyś, który w bryzie wiatru robi się wielki i gwałtownie trzepoce. Nie czci samej 

siebie i nie przedstawia samej siebie. 

„Nie postępuje nieprzystojnie” (werset 5). 

Zachowuje się odpowiednio - obojętnie, czy ma do czynienia z ludźmi z wysokiego lub 

niskiego domu. Zachowuje sie przystojnie. 

„Nie szuka swego nie unosi się, nie myśli nic złego”. Miłość nie zeznaje żadnego protokołu nad 

grzechami innych. Miłość nie jest pamiętliwa. 

„Nie raduje się z niesprawiedliwości, ale się raduje z prawdy, wszystko zakrywa, wszystkiemu 

wierzy, wszystkiego się spodziewa, wszystko znosi” (werset 6-7). Ten opis pokazuje jak dzisiaj 

powierzchownie i lekkomyślnie miłość jest rozumiana. 

Wiele miłosnych piosenek pop i przeboje są puste i wydrążone w porównaniu do tej definicji 

miłości. Miłość to dużo więcej niż uczucie. Nie jest pasywna, ale aktywna. 

Często myślimy o miłości w sensie romantycznym, kiedy słyszymy te słowa. Ale przez chwilę 

wyobraź sobie w swoim wnętrzu całkiem szczególną osobę. Pewną twarz z kościoła. Pomyśl o 

prawdziwych ludziach. Nie śnij przy tym o jakichkolwiek słodkich momentach, dla których 

niebo jest pełne wiszących skrzypiec a ty może w zwolnionym tempie na plaży cieszysz się z 

miłości twojego życia. Wezwij raczej prawdziwą miłość i prawdziwych ludzi w tym sensie, z 

którymi żyjesz razem we wspólnocie - tutaj w Arce albo wszędzie tam gdzie należysz. Dziękuj 

za tych, którzy ciebie denerwują i drażnią. Za tych, przez których nie czujesz się zrozumiany. 

Czy kochasz tych braci i te siostry? Bóg nas wzywa, by jego miłość pokazać wszystkim. Jeśli 

teraz stwierdzisz, że brakuje tobie miłości, proś Boga o przebaczenie. Proś Go, aby ci pomógł i 

szedł przed tobą. Głoś to przesłanie dzisiaj, tutaj w kościele, w twoim domu, w miejscu pracy. 

Amen! 


